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w Wilnie u> Piątek dnia 4 Marca p. s. 1 8 2 7  Roku,

W l A D  o m o ś o i  K r a j o w e ,

U k a z  R z ą d z ą c e g o  S e n a t u .
(z G a z e t y  S e n a c k ie j ’.)

O publikow aniu nanowo ukazów  tp 4o i  t y 65 r.\ 
e  nić pozw alan iu  nikom u bez biletu Z w ierzchności 
łF ielkiego  Łow czego  , polować z p są m i i  strzelbą  
okuło S t. P e te rs b m g a , P e  terb o f  u, C arskiego-Sio- 
■,tai K raśnego-S io ła  i  m ajętności K ip ieńskiey, o 5o 
Wiorst na  w szystkie s tro n y , u naokoło M oskw y o 
i 5 w iorst od n ie y ; t udzie i. o zabronieniu  od dnia  
i  m a rca  do ś. P io tra , w ca łćm  P a ń stw ie  łow ie
n ia  i  s trze la n ia  zw ierza  i p ta s tw a , prócz d ra p ie 
żn ych .

P.  Jen e ra ł  p iechoty  M inister Spraw iedliw o
ści i K a w a le r ,  X iąze D ym itr  Iwauow icz Łoba- 
no iv Mostowski, dnia 11 teraźnieyszego stycznia 
przekładał Rządzącemu Senatowi dia należytego i 
niezwłocznego wypełnienia , przysłany do niego 
od 1’. M inistra  D w oru  C e s a r s k i e g o  w  kopii Nay- 
wyzszy Im ienny  U kaz ,  wydany na imie tegoż P. 
M inistra  D w oru  C e s a r s k i e g o  pod d. 8  teraźniey- 
szego stycznia, w k tó rym  wyrażono: „Zamierzy W- 
„szy komendę nadw orną myśliwską przenieść z St. 
„Petersburga  do O ranienbaum u i dadź jey nowe 
„urządzenie wzglądem polowania, uznałem za rzecż 
„potrzebną przy tom zdarzeniu ponowić Ukazy, wy- 
„daoe w r. 174.0 i iy 65, z k tó rych  w pierwszym 
„nie  dozwala się nikom u bez biletu Zwierzchności 
„W ie lk ieg o  Łowczego, polować z psatni i strzelbą 
„około St. Petersburga, Carskiego-Sioła, Kraśnego- 
„Sioła i majętności K i pieiiskiey o 3o wiorst na w’szy- 
„slkie strony , a naokoło M oskw y o i 5 w iorst od 
„niey; w drugim zaś zabrania się od d. i marca do 
„ś, P iotra  w calem naszem Państwie łow ić  i strze- 
„lać zwierza i ptastwa, prócz drapieżnych; na sku
t e k  czego polecam wam znieść się z M inistrem  
„sprawiedliwości, ażeby pomienione Ukazy n ie 
z w ło c z n ie  by ły  opublikowane nanowo przez R zą
d z ą c y  Senat, dia ścisłego zachowania w całey ich 
„m o cy ,  z takim jeszcze dodatkiem, iżby dla prże- 
„ciącia wszelkiego powodu do "iszczenia żwierzy- 
„Tiy, odtąd na przyszłość wszystkie Mieskie i Z iem 
s k i e  Policye przestrzegały, jak nayściśley, ażeby, 
„w przeciągu czasu od dnia j marca do dnia i lipca 
„ n ik t  pod żadnym pozorem nie śmiał przywozić do 
„uliast jakieykolwiek zwierzyny i jey przedawać, 
„gdziebykoiwiek to było.’* iVpotn ien ionyeh  Zaś U- 
kazach  w yrażono : P P p ie r w s z y m  iy io  dnia 25
czerwca: wszystkich tych  , którzy będą poymani 
na polowaniu z chartam i, fuzyami i jakąkolwiek 
strzelbą w rnieyscach zakazanych, to jest: około 
St. Pe tersburga ,  Peterhofu , Carskiego-Sioła, K r a -  
snego-Sioła, takoż i majętności K ip ieńskiey  o 5o 
Wiorst na wszystkie s trony ;  a w M oskwie na i 5 
od niey wiorst; niemajętnych odsyłać do kollegium 
woyskowego na żołnierzy, a od majęthieyszych, od 
każdego b rać  rek ru ta  za karę; a dla powiększenia 
dochodu K ance lla ry i  W ie lk ieg o  Mistrza LoVrow, 
za b ile ty  brać  pieniądze do skarbu  co rok  od chcą
cych  satnym jeździć na polowanie do tych mieysc 
zakazanych, od każdey iuzyi z jednym psem lega- 
rwym i od każdey smyczy chartów  po 4o ru b l i ,  z w a 
runk iem , iżby te n ,  kto weźmie na swoje imie b i 
le t  > nikomu go innemu zgoła nie dawał; na k tórą- 
Ut summę wszystkie potrzebne mieysca będą n a 

pełniane zającami i jarząbkami (ckptiMH, KypóliA- 
hiKaMii) . „ b P  drugim-, 17O3 roku  z dnia 10 czerw-1 
ca, ogłoszonym przez Ukazy Rządzącego Senatu pod 
dniem 17 tegoż czerwca; J e y  C e s a r s k a  Mość N ay- 
miłościwsza Pan i  Naywyżey rozkazać raczyła: od 
dnia 1 marfca do ś. P iotra ,  nikom u i nigdzie w ca
łe  ra Państwie zwierza i ptastwa, prócz zwierząt 
drapieżnych: n iedźw iedziów , Wilków i l isó w ; a 
z ptastwa, korszunów, jastrzębi, wron, kawek, w ró -  
b lów  i innych tyhi podobnych (sieciami, cew ka
mi, sidłami, zapadniami, zgoła żadnemi tym podo- 
bnem i narzędziami i jamami niełowić, takoż z psa
mi nie jeździć i nie strzelać pod sztrafem na m o
cy dawniey publikowanych Ukazów; a od ś. P io 
t ra  chociaż i pozwolić na wszelką, jednakże nie 
bliżey jak w odległości od M oskw y l 5 wiorst , a 
W i 5 w iorstach nikom u i pod żadnym pozorem i 
W żadnym czasie z psami na polowanie zw ierząt 
nie jeździć i tych  zwierząt takoż i p tastwa ni- 
czem nie łow ić i  nie strzelać bez osobnego na to 
Ukazu.” Rządzący Senat R o z k a ż a l i ;  W y p i 
sany JJłay w y ż s z y  J e g o  C e s a r s k i e y  Mości Roz
kaz, i wspomnione w nim Ukazy 1740 czerwca o5 
i 176c. czerwca 10, dla powinnego i  n ieodm ienne
go ich wykonania i Wiadomości, podadź do po- 
wszechney wiadomości, co się leź ninieyszym d o 
pełnia. Dnia 21 stycznia 1827 roku . \ Z  p ie r w 
szego D epartam en tu ).

K i t Ó Ł E W s i - w ó  P o l s k i e . 
fV a rsza w a  d. S m arca .

\ z  Monitora  Warszawskiego).
N a y J a ś n i e y Sz y  C e s a r z  i K r ó l  > postanowie

niem z dnia 21 lutego r. b . ,  nayłaskawiey zaszczy
cić raczył JP .  D oeplera  orderom  ś. S ta n is ła w a  4 
klassy.

Dnia wczorayszego puściła W is ła ;  około go
dziny 11 tey zaczęto most ro zb ie rać ,  i puszczono 
już kilka łyżew , gdy około w pół do p ią tey  krń 
resztę mostu zerwała. W o d a  p rzy b ra ła  nadzwy- 
czaynie: Saska-Kępa i ulice nad W is łą  są zala
n e ;  wał usypany dla ochronienia budowy kam ien
nego bulw ark 11 zniknął. K ra  niosła od Saskiey- 
b^ępy dwóch ludzi; jeden zatonął wproEl nowey 
drogi; drugi z bary łką  wódki , p ły n ą ł  szczęśliwie 
az ku kościołowi X. Paiiny M a ry i ,  gdzie go r y 
bacy schwytali.

W  tych dniach wystawiona będzie na tea
trze narodowym trajedya W o lie ra  Z a ir a , nowo- 
przełożona Wierszem przez F . S. Dmochowskiego. 
Sztukę tę przed 27 laty wytłumaczył b y ł  K onstan
ty  I'Volski, lecz przekładu  jego od la t  przeszło 2ó 
nie grano w stolicy.

Pro jek t wytłumaczenia T a lm udu  na język 
francuzki, utworzony w W arszaw ie  i przez n ie 
k tó re  dzienniki ogłoszony, znayduje się w jednym 
z pisrn londyńskich, ze słuszneini pochw ałam i dlń 
twórców onego.

Z u p a  r  u fh fOr dzika. W  miesiącu lutym ro z
dano bilety na zupę rttmfordzką ubogim gi8, P rzy 
szło się nią posilić za biletami i bez biletów i .683. 
Fundusz stały dopiero na 3 i osób na dzień jest 
zapewniony: to jest na miesiąc na osób c)5o. R e 
szla przeto z jałmużny i darów n a ra z  zastąpiona 
była.

Ę se k u to r  testamentu ś. p. Edwarda X ię c ia
~\



L u bom irsk iego  donosi interesowanym, że, za dziel
na pomocą rządu , ins ty tu t  Oftalmiczny Lubom ir
sk ich  z legatu tego X ięc ia  utworzony, zupełnie 
juz ukończonym został. Ńa jego czele jest D. M. 
P an  H u lverd in g , korzystnie już znany z wielu szczę
śliwie odbytych  w kra ju  i  w mieście W iedn iu  o- 
peracyy . Codziennie od godziny 12 do godziny 2, 
udzielać on będzie bezpłatnie rady i pomocy wszy
stk im  chorym  na oczy, k tó rzy  się zgłoszą do in 
s ty tu tu  przy  ulicy  śto k rz y z k ie y , obok szpitala 
Dzieciątka Jezus. Do tegoż instytutu zgłaszać się 
jnają po bilety  przyjęcia opatrzeni w świadectwa 
ubóstw a ci chorzy na oczy, którzy pomieszczenia 
w  instytucie pragnąć będą. Te bile ty  w imieniu 
ś. p. X ięc ia  E dw arda  Lubomirskiego wydawane, 
p rzypom inać będą cierpiącym  i uwieczniać pa- 

. inięć tego, k tó ry  w kwiecie w ieku  z tego świata 
schodząc, chciał w ulżeniu cierp ień  spółbliźnich, 
sło d k ie^  czasem o sobie zostawić wspomnienie.

N o r w e g i a .
C h r y s ty a n ia  dn ia  12 lu tego.

(Journal de St.  P e te isb o u rg . )
Dzisia K r ó l  udał się do pa łacu  i zagaił Seym 

mową następującą:
: M ości Panow ie!  Składając dzięki W szech 
m ocnem u, k tó ry  raczył spełnić nadzieje dwu na
rodów  zjednoczonych , rozkazałem , ażeby wiado
mość o narodzeniu się w nuka mojego, J. K . W .  K a 
ro la  L u d w ik a  Eugeniusza, Xiąźęcia Dziedzicznego 
Szwecyi i Norwegii, była W P P .  uczyniona , po
d ług  form w konstytucyi przepisanych.

Swobody publiczne, przez należyte postępo
w anie rządu i przykładanie się oby w a le li , nabyły  
tak iey  mocy i  trwałości, w  k tó rych  zaprowadze
n iu  czas, chw ała oręża i pomyślne powodzenie ad- 
m in is tracy i  częstokroć w ie lk ich  doznają t ru d 
ności.

N aród pobratym czy z interessem szedł za 
p o s tęp am i, przez ten k ra y  uczynionemi. Z ty ch 
że pochodząc naddziadów, tęż samą wyznając re -  
ligią, żywo uczuł pożytki, w-ynikające z urządzeń 
półw yspu. P ilny  postrzegacz przyrzeczeń wzaje
m nych, nie przestaje czynić życzeń dla pomyślno
ści Norw egii.

Jednakże półwysep ten , jak i świat cały, 
czuje te wstrząśnienia h an d lo w e , które zniszczy
ły  wszystkie zaufania skarbowe- P ow ró t  do tey- 
że ufności zupełne mi p raw ie  daje zapewnienie, 
2e się odrodzi czynność, 1 że rok  bieżący otworzy 
dla płodow naszych i dla przem ysłu  naszego roz- 
ciągleyszy wywóz, aniżeli b y ł  w  ro k u  ostatnim. 
I le  w mocy mojey było, dawałem opiekę w yw o
zowi, iw ielkiego doznałem uszczęśliwienia, zmniey- 
szaiąc op ła ty  wychodowe. A tak, zaufanie, które 
na ród  w swym rządzie położył, spada zawsze na 
rządzonych.

Pomimo wszelkich trudności, k tóreśmy p rzy 
muszeni byli pokonywać w utworzeniu  banku, i 
około zapewnienia w p ły w u  22 milionów rigs- 
d a le ro w  b a n k o w y c h , puszczonych w cyrkulacyą 
w  czasach nieszczęśliwych, z ukontentowaniem mo
gę W P P .  u w iad o m ić ,  że po załatwieniu wszyst
k ich  kredytów , przez ostatnie posiedzenie otworzo
nych , i po rozrządzeniu dosyć znaczney summy 
na przedmioty użytku pub licznego , pozostałość z 
naszych dochodow dosyć jest znaczną. Pozostałość 
ta  wskazuje nam łatwość podjęcia różnych w yda- 
tk o w ,( k tó rych  dobro publiczne wymaga.

Żaden z narodów nie może tego wymagać, 
ażeby rząd  jego, u trzym ał wolność jego w ew n ę
trzną  i niepodległość zewnętrzną, jeżeli rząd nie 
m a w swem rozrządzeniu środkow do ich obrony. 
M am y więc w ydatk i nagłe, na opatrzenie naszych 
zbrojowni, n a p r a w ę , utrzymanie naszych twierdz 
i  w arow ni, na utworzenie wielkiego zapasu, flol- 
ty , w arsta tow , i na rozciągnienie stosunków na
szy c h  w  obcych kra jach  ; żądania moje w  tych 
rzeczach są wyrachowane podług możności na
szych źródeł. *

Stan długu publicznego będzie W P P .  okaza
ny . P rocen ta  od tego długu i  w y p ła ty  na zga
szenie samego długu, regularnie są uskuteczniane.

O kropny  b y ł  pożar w  mieście Fredrikshald. 
Seym przez szczegóły dowie się o summach, k tó 
re  za powinność sobie osądziłem praeznaczyć w ce
lu zmmeyszema skutków  tych okropności. Dzię
k u jm y  Opatrzności, za danie rządowi środków moż
ności k u  pospieszeniu z pomocą jego mieszkańcom.

. -Roboty około budowania dróg nowych po 
między dwoma królestwami,czynnie się przedłużają.

L  popisu ludności r. 1820, otrzymano w w y 
padku  powiększenie jey jedną piątą od lat dzie
sięciu.

Dla rozszerzenia oświecenia i udoskonalenia 
edukacyi, ka ted ry  wakujące w uniwersytecie zo
stały osadzone. Nie zmnieysza się gorliwość tych* 
członkow. 8 0  3

Propozycye, klórem uczynił W P P .  na osta- 
tm em  posiedzeniu, względem ulepszeń, jakich w y 
maga nasze p raw o zasadnicze , wskazane mi zo
stały przez długie zastanawianie Jię i przekonanie 
wewnętrzne, ze te odmiany są pożyteczne. W z y 
wam .W P P .,  ażebyście się przeniknęli całą ich w a
żnością. Nie mając inney żądzy, jak tylko dania 
praw om  waszym rękoymi, k tórą  sama rów now a
ga władz może zachować, i gdy odstąpienia w ła 
dzy królew skiey, w  tych propozycyach zawarte, 
mocniey jpszcze utwierdzają tę ró w n o w ag ę ,  ztąd 
przekonany jestem , iż szanować będziecie moje 
pobudki, caociażbyście naw et namyślali się jeszcze, 
azali przyszedł juz czas zrobienia tych  popraw .

Rozkazałem ażeby złożono W P P .  plan po 
dług którego ma bydź urządzone uzbrojenie naro- 
dowe. P ro jek t ten zadany był na zgromadzeniach 
poprzedzających. Dla zachowania swobód i p ra w  
półwyspu, mieszkańcom jego należy tylko pole
gać na swoim rządzie, na harcie  swego oręża, 
i na mocy ich  męztwa.

U żywam y dobrodzieyslw pokoju. Stosunki 
nasze ze wszystkiemi mocarstwami zaręczają ich  
trwałość. 8 ^

T rak ta t  z N. K . J .  B ry tan ii  W ie lk iey ,  odno
w ił  zniesienie handlu  murzynami. W z y w ać  bę
dę Seymu i Stanów Szwecyi względem przyjęcia 
stosownych do tego środków.

D ruga konwencya oznacza stosunki hand lo 
we, między obiema królestwami zjednoczenemi a 
Brytan ią  W ielką .  Z jey rozwinienia wróżę skut
k i  nayszczęśliwsze.

^Od kilku w ieków Norwegia żywo pragnęła 
położenia końca sporom, wynikającym z niedokła
dności granic Laponii Norw egskiey i Rossyyskiey. 
To życzenie narodu spełnione zostało przez kon- 
wencyą podpisaną pomiędzy mną a N. Cesarzem 
W szech  Itossyh Dobra w iara i żądza wzajemna 
zachowania związków dobrego sąsiedztwa prze
wodniczyły w tym  układzie.

Gdy trak ta t  handlowy z tern Państwem up ły 
nął, jest więc u trzym yw any  z jedney i drugiey 
strony d o p ó ty , aż się mianowani pełnomocnicy 
nie zgodzą na nowe zasady, na k tó ry ch  te związ
k i  mają bydź utrzymywane.

T ra k ta t  z N. K. J. Duńskim stał się uzu
pełnieniem wolności handlu  trzech królestw  pó ł
nocy.

Zupełna wzajemność ustanowioną także zo
stała pomiędzy Norw egią a wolnym miastem L u 
beką.

U kłady  z N. K .  J. P ruskim , obiecują koniec 
również pożądany, a tak w krótce  handel p roduk
tami naszemi, nie będzie m iał  przeszkód w żad
nym porcie Bałtyckim.

Za zbliżeniem się k resu  t rak ta tu  ze Stanami 
Zjednoczonemi, rozkazałem uwiadomić Prezyden
ta  o życzeniu inojem utrzymania go nadal. Do
wiedziałem się, żc Prezydent temiż ożywdony jest 
uczuciami. Chociaż porty nasze od r.  1822 o tw ar
te są dla bandery  kra jów  połudr.iowey A m eryki,  
jednak handel nasz z krajami terni nie mógł jeszcze 
wielkiego nabrać wzrostu. Ząymuję się konwen
c j ą  handlową z tym krajem, i mam pobudki do 
n iew ątp liw ey  nadziei, że te nowe związki zw ięk
szą pomyślność obu królestw .

W e  wszystkich stosunkach narody wymaga
ją względów i  wzajemności naturalney. Trzyma-
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łetn się ley zasady, i  z niey wyciągam podstawę 
naszych u k ł a d ó w .  W  pokoju, uszanowanie dla u- 
stanowień narodowych, nie powinno bydź zasa
dzane na ich potędze, ale raczey na prawach itn 
przyznanych. Woyna, tak powszechna pomiędzy 
krajami, stawi nam okresy, przypominające zni
szczenie praw narodów naydawnieyszych i nay- 
prawnieyszych. Odmiany te dosięgają zarówno 
mocnego i słabego.

W  zagajenia Seymu i8 i4  r., oświadczyłem, 
że r.ie będziemy się nigdy za inną uganiali chwa-- 
ł ą , jak tylko za chwałę zaymowania w historyi 
mieysca ludu szczęśliwego. Ponawiam teraz W P P .  
tez oświadczenia; pomóżcie mi do jego uskutecz
nienia. Mości Panowie, oświadczając W P P .  ze 
posiedzenie Seymu jest rozpoczęte, proszę Opatrz
ności, ażeby kierowała waszemi umysłami, i na
tchnęła ich we wszystkich obieranych postano
wieniach.

Prezes Seymu odpowiedział na mowę królew
ską w  sposob następujący:

,, Naypotężnieyszy , Naymiłościwszy K ró lu  ! 
Każdy dzień, w  którym reprezentacya narodowa 
szczęśliwą była widzieć W .  K. M. wpośród siebie, 
by ł bez wątpienia dniem radosnym; lecz ze wszy
stkich, dzień dzisieyszy zapisany . będzie między 
naypamiętnieysze. Dziś bowiem pierwszy raz, po 
npłynieniu wieków, otworzył oyciec k ra ju ,  oso
biście narady, któremi się zatrudnić mają mówcy 
narodu Norwegskiego, dla rozważenia potrzeb kra
jowych, i pomnożenia pomyślności i sławy oy- 
czyzny, drogiey Norwegii. Dzisia usłyszała r e 
prezentacya narodowa sr własnych ust W . K . Mo
ści radośne poselstwo 0 narodzeniu twego wnuka,
0 zdarzeniu, w którem naród Norwegski uznał z 
wdzięcznością łaskę Opatrzności dla połączonych 
królestw. Z niezłomną wńarą przywiązany do cie
bie naród z radością się dowie, że reprezentanci 
jego, zgromadzeni do koła tronu w tey uroczystey 
godzinie, mieli sposobność wynurzenia osobiście 
VV.K. Mości uczuć, naród ożywiających/ 4 ' .

„Racz W .  K . M. przyjąć nayłaskawiey ze 
strony Seymu, wynurzenia nayszczerszego podzię
kowania narodu Norwegskiego za wysoką obec
ność W .  K . Mości, niemaiey nayszczerszego dzie
lenia radości z powodu zdarzenia, które życzenia
1 nadzieje połączonych królestw uwieńcza, i no
wą daje rękoymią trwałego szczęścia oyczyzny. 
Ileprezentacya narodowa, mądrością W . K. Mości 
kierowana, wśród okoliczności tak pomyślnych i 
zbawiennych, postępować może wolnomyślnie do 
swego przeznaczenia i swoich prac na drodze 
wytkniętey.

„Pewny, że pobratymczemu narodowi nie jest 
obojętną pomyślność Norwegii, ma się Seym za 
szczęśliwego, będąc przekonahy, że naród Nor
wegski odpowiada temu uczuciu, i że z usiłowa
niami Seymu łączą się uczucia narodu, z którym, 
dla wzajemnego szczęścia, skojarzona jest Norwe
gia węzłem nierozerwanym i świętym.

„Razem z W .  K . Mością ubolewa Seym, że 
nieszczęśliwe stosunki handlowe na rozmaitych 
punktach k ra ju ,  umnieyszyły czynność, jakiey 
wymaga wzrost pomyślności narodowey. Ale w 
stałem i nieograniczonem zaufaniu, w nieustanney 
pieczołowitości W .  K . M- o dobro kraju, pokłada 
Seym razem z W .  K . M. nadzieję , że źródła po
myślności znowu rozszerzą po kraju swoje dobro- 
dzieystwa.

„Z  radością dowiedział się Seym, że docho
dy krajowe znaczną miały przewyżkę. Jednem z 
naszych naygorliwszych usiłowań, będzie, uprze
dzać chętnie, o ile możność narodu dozwoli, ży
czenia W . K. Mości, co do przyszłych wydatków
krajowych.

„Obraz stanu i administracyi kraju, przeło
żony nam z woli W . K. Mości, przekonywa wi
docznie, że ulepszenia w publicznych instytucy- 
ach szczęśliwe czynią postępy.

., Z p raw d z iw ą  w dzięczn ośc ią  d o w ied z ia ł  się 
n aród  od W .  K .  M o ś c i  o u s i ło w a n ia ch ,  p od jętych  
dla  p o trzeb  i  godności kraju w  s tosun k ach  z o b ce-  
m i  m o c a r s t w a m i , niemniey dla ustalenia dobro-  
dzieystw pokoju.

„Błagając Wszechmocnego, aby nam dozwo* 
lił  wypełnić sumniennie oczekująco na nas prace, 
dla zjednania pochwał W . K. Mości i spółobywa- 
teli, wołamy: Doze ! zachoway K róla i  połączo
ne królestwa ! {Monit. JVarsz.).

F  R  A N C T  A.
P a ry  i  dnia 22  lutego.
(z G a z e ty  W a r s z a w s k i e y . )

Poseł Cesarsko Rossyyski przy dworze tu- 
teyszym dał wczora świetny b a l , na k tóry  700 
znakomitych osób było zaproszonych.

Jeden z tuteyszych dzienników czyni uwa
gę, że gazeta codzienna zawsze twierdzi, iż Hisz- 
panija wspiera ciągle powstańców portugalskich.

Dnia i t  b. m. sąd tuteyszy wydał wyrok w  
sprawie o pojedynek. Wiadomo, iż kodex karny 
łrancuzki żadnego w tey mierze postanowienia 
nieobeymuje. Sprawa była taka: uczeń aptekarski 
Goulard pokłócił się z uczniem szkoły lekarskiey 
Caire,który z powodu tey kłótni wyzwał go na pisto
lety, i Caire został zabity .Goulard uciekł, a lubo pro
kurator V aujreland  wnosił, aby został uwolniony, 
sąd jednak skazał go zaocznie na piętnowanie i osa
dzenie do śmierci w w ięzieniu z użyciem do robot.

— D nia  20 —
\ z  M o n i to r a  W a m a w s k i e g o ) .

P. Maubreuil d. ę3 b. m. na własne żądanie 
przeprowadzonym został z więzienia Force do 
Conciergerie. Dnia dzisieyszego stanął przed są
dem policyi poprawczey jako winny dopuszczenia 
się postępków gwałtownych przeciw Xięciu T a l
leyrand. Sąd uznał punkta oskarżenia, i zważa
jąc: że czyn popełniouy z namysłu, że Maubreuil 
skazywany już był na uwięzienia dłuższe nad 
rok jeden, stosownie do art. 56 kod. karnego, ska
zał go na 5 lat więzienia, 5oo fr. kary, a po upły- 
nieniu tego czasu na 10 lat zostawania pod okiem 
wyższey policyi i 3ooo fr. paręki.

A  N G L  1 J  A .
L ondyn  dnia ig lutego.

(z G a z e ty  W a r s z a w s k i e y . )
Irlandya w obecnym stanie ciekawy obraz 

rzedstawia, Filolog znaydzie tam starożytny język 
tóry już ginie, podania już idące w zapomnienie, 

zwyczaje znikające co chwila; starożytmk uyrzy 
tam pomniki różnych wieków, dotąd nieobjaśnio- 
ne; naluralista długie pasmo brzegów bazaltycz- 
nych i ziemię, wszędzie ślady wulkanów noszącą, 
i owe niepojęte bogs, wulkany z błota, które cza
sem wybuchają i jak E tn a  wylewają na pola. W  
Irlandyi malarz znayditje niewyczerpane mnóstwo 
przedmiotów do swojey sztuki; ekonomista ży
wioły praktyczne do rozwiązania nayważnieyszych 
zagadnień; historyk podbicia świeże jeszcze; poli
tyk przypatrzy się walce religiyney i narodowey; 
a prosty dostrzegacz scenom naymocniey zaymu- x 
jącym.  ̂ <v ^

Słychać, iż Pan Canning  nayusilm ey starać 
Się będzie, aby izba Wyższa przyjęła wniosek wzglę
dem nadania swobód katolikom.

Gazeta Goniec powstaje przeciw gazecie T i 
mes, która oskarża Xięcia W ellingtona o intrygi, 
aby został pierwszym Ministrem, co jest fałszem. 
W edług gazety Tim es , Xiążę W ellington  jest te
raz bardzo czynnym; Pan Canning  miał się także 
połączyć z Margrabią Landsdown , naczelnikiem 
strony oppozycyyney, a wtym razie wypadałoby 
mu tylko od innych ministrów żądać pomocy do 
nadania swosób katolikom. Pan P all jest u K ró 
la Jmci w B righton , gdzie się oraz Pan Canning  
znayduje. Zdaje się, iż Xiążę W ellington  zostaje 
na czele przeciwnego stronnictwa. Zasady Pana 
Canning odniosą zapewne zwycięztwo. Smutną 
jest rzeczą, iż Pan Huskisson  także nieco jest cho
ry, i rady gabinetowe odbywają się w jego pokojach.

Kanclerz skarbowy mówił dnia 16 b. m. w 
izbie niźszey o poselstwie Królewskiem względem 
powiększenia dochodów Xiążęciu K larencyi, te- 
raźnieyszemu następcy tronu. W y ra c h o w a ł ,  iż 
Xiążę York  miał rocznie a6,5oo funtów «zterl. 
(milion 60 ,000  zł. poi.) i prócz tego blisko 7,000



fan szt. (280,000 zł. poi-) pen sy i ; m m  zas człon
kowie rodziny Królewskiey mieli po 100,000 tun. 
szt. (too,000 zł. poi.), co przez stnierc Xięcia K ent 
powiększono do 12,000 lun. szt. (48o,ooo zł. poi.), 
a od roku 1816 do i8jOOo funtów szterl. (720,000 
zł poi.) , Xiążę K tarencyi ma dochodu 29,000 
funtów szterlingow (1,180,000 złotych polskich) , 
a teraz wypada mu dodać mszczę 9,000 lun. sz • 
(36o ooo zł. poi.) , z których będzie 6,000 fun. szt. 
(24o 000 zł. poi.) dla Xięzney małżonki jego. Sprze
ciwiał się temu Lord  A lthorpe , 1 oświadczył, iz 
w  chwili! kiedy w dochodach krajowych okazuje 
sie niedobór 4 milionów fun. szt. (160 mihonow 
»ł nnl ) nie powinniby ministrowie czynie takie
go Pwniosku.P Pan  Hurr.e dodał, if, nędza w kra
in  iest tak wielka, i i  nie można myslec o powię
kszeniu pensyy, które się z kassy krajowey płacą 
Xiazeciu Leopoldowi, Xiązętom K larencyi, Kum - 
t e r l a n l  Sussex , Xiężniczkom Auguście  i Zofu, 
i  t  d. a które ogółem wynoszą przeszło 2o4,óoo 
fun. szt. (9 milionów 38o,ooo zł. poi.). Przyjęto 
atoli wniosek większością 167 kresek przeciw 7Ó. 
Objaśnił potem kanclerz skarbowy niedobór 4 mi
lionów fun. szt. (160 milionów zł. poD docbodow 
kraiowveh roku 1826. P rzyzna ł , i i  w budżecie 
przesadził niektóre źródła dochodów; lecz mimo 
t-ffo Anglia może dopełnić wszystkich swoich zo
bowiązań, itak w  kraju, jak za granicą,utrzymać swo
je instytucye, ł przestrzegać honoru swego w 0-
czacli świata. L radością słuchała izba tego 0S''Vld‘ 
czenia. Na teyie sessyi przyjęła izba wydatki na 
artylleryą, w ilości 970,8g4 iun. szt. (38 mihonow
833,760 zł. p o b ) . ________

  D nia  2 i. —
(2 Gazety frusk iey  Stanu.)

H r .  L iv e r p o o l  spokoynie noc przepędził, 1 
dziś ma się lepiey, aniżeli wczora. P. Canning

JI8 ,C S » S .» i°  I w i . Z W  i nueli
ra  konferencyą z kanclerzem skarbu. V̂  ponie
działek P . P e s l  nie mógł się zuaydowac na radzie 
gabinetowey, by ł bowiem jeszcze w  B .m h to n , 
dokąd się udał, dla przyjęcia rozkazów .1. K . Ivi.

Zavvczora lord P alm erston  złozył w  izbie 
nifszev etat woyskowy, wedle którego ma bydz 
w  służbie na rok bieżący 86,8o3
officerami; a na utrzymanie ich położono 3,15j,ii9t> 
f  s z . liczba przeto w o y s k a  przewvzsza 09 ludźmi, 
e t a t  przeszłoroczny. W oyska królewskie w lndy- 
ach wschodnich, wynoszące do 3o,ooo ludzi ioz- 
ney broni, nie są objęte w tym popisie. ^

P o r t u g a l i a .

Lizbona dnia 8 lutego•
(z G aiety  Warsiawikiey). (

Listy Z Oporto donoszą, iż powstańcy Por
tugalscy {.osunęli się o 5 mil od tego miasta. Do
wodzący Jenerał Stubbs, w ypraw ił posłańca do 
Hrabiego ViUaflor z uwiadomieniem, w miasto 

w niebezpieczeństwie. Posłaniec zastał H ra-  
Ł o  Villa flor  w V il la -R e a l  z większą częsc.ą 
wofska  jego. Hrabia T aipa  dowiedziały się, co za
szło w  okolicach Oporto; z tylną strażą, złożoną 
z 600 ludzi, znaydował się między Regoa  1 Villa 
R ea l Powrócił natychmiast, wsiadł z korpusem 
swoim na statki w  Regoa  1 popłynął rzeką na 
dół do Oporto. Za nadeysciem tego posiłku, po
większyła się osada w Oporto do 2000 ludzi. 
H rab ia  Villaflor  ze swoiey strony mógł d. 1 b. m.

irzybyć do Penafiel. Przednia straż powstańców 
bYłl d. 1 b. ni. O 5 mil od Oporto, a nazajutrz 
miała trzema kolumnami uderzyć na miasto. J e 
nerał Stubbs uczynił wielkie przysposobienia do ich
odparcia; kazał nawet kopać rowy w poprzek ulic.

Oddział woyska Angielskiego pod dowodź-* 
twem Jenerała Porucznika Clinton, posłany na 
pomoc temu Królestwu przez Króla Jmci W ie ł-  
kiey Brytanii, dawnego i wiernego sprzymierzeń-' 
ca Portugalii, wyszedł z tuteyszey stolicy W 
głąb kraju. Rejentka kazała ogłosić woyśku k ra
jowemu i całemu narodowi, iż postępowanie te
go oddziału przez ciąg pobytu w stolicy zasługu
je na naywiększe pochwały. Przekonana jest R e 
jentka, iż Jenerał Porucznik Clinton wszędzie, do
kąd przybędzie, utrzyma ten sam porządek i k a r 
ność , i że waleczni żołnierze pod dowództwem 
jego zachowają znowu braterskie stosunki, w ja
kich dawniey woysko Portugalskie i Angielskie 
pod ęzas woyny na półwyspie z sobą zostawało. 
Rozchodzi się w Oparto odezwa Margrabiego Cha- :
ves, w którey przyrzeka mieszkańcom bezpieczeń
stwo osób i własności, ieśliby mu nie wzbrania
li weyścia do miasta, zagrażając, iż w rązie doj 
znania naytnnieyszege oporu, niczego oszczędzać 
nie będzie. Oświadcza oraz, iż za pierwszym w y 
strzałem Anglików, wspierujących woysko Rejeri- 
cyi, 5o,ooo Hiszpanów, stojących w gotowości na 
granicy, weszłoby do kraju, dla dania mu pomo
cy, jeśliby Anglicy działali wspólnie z temże woy- 
skiem. __________

— I V  i l  n o. —
Przez długi czas publiczność tuteysza, z przy

jemnością przypatrując się rozmaitym widowiskom 
zagranicznym , uwieńczała sprawiedliwemi okla
skami dzieła7 obcych usiłowań. Pozostaje teraz 
zwrócić bezstronny sąd na pracę ziomkow na
szych. Między innemi godną jest wspomnienia, 
jK o s  mor arna J P a n a  Józefa Urbanowicza , w kló- 
rey , prócz ruin rzym skich , tak pod względem 
sztulci, jak gustu zalecających się, godnemi są w i
dzenia : lrno fontanna, więoey niż 60 wytrysków
mająca; źdo widoki optyczno-mechaniczne, cel
nie vszych miast Europy, podług prawideł mecha
niki, zręcznie ożywione ruchem rozmaitych figur 
ludzkich tak pieszych, jako i konnych , pojazdow 
i zwierząt; 5tio inne widoki optyczne, juz to iftiast 
różnych krajów, już niektórych okolic odznacza
jących się czarującą pozyoya. Trafne połączenie 
gustu z trudnością sztuki, jedna rodakowi naszemu 
prawdziwą zaletę, i tem większą, że pierwszy płod 
pracy jego, nie ustępuje w niczem doskonałości, 
tego rodzaju widokowy wykonjwvanych przez cu
dzoziemców, .dotychczas w naszetn mieście przed
stawianych. (Podany przez jednego z widzów.)

  Ostatniego wtorku na teatrze tuteyszynt
widzieliśmy wielką potyczkę fechtow , wydaną 
przez Panią Bagolini z domu M arianin, Lożo 
zajęte były widzami, z osób znakomisztych publi
czności. Ryło to widowisko now e, ciekawością 
saymujące szczególniey młódź męzką. Powszechnie 
się podobały postawa wdzięku i męztwa, ze zrę
cznością we władaniu bronią przez l a m ą  B ago
lini, w śmiałych natarciach i przemyślnych pouey- 
ściach w obronie, a wszystko w niey okazuje po
chodzenie z wyborney szkoły i rzadką znajomość 
sztuki. Występowanie jey przeciwko Panu L a - 
c a y e t te , Prevdt i Bagolini z chwałą utrzymane 
i mnogiemi oklaskami tikryte były.— niedzielę
ma wydać powtórne i  juz ostatnie widowisko. Spo
dziewa się od Publiczności przyjęcia, równie ła
skawego, jak miała szczęście już otrzymać.

I Kurs wileński na assygnaly od dnia 1 m ar
ca: rub. areb. 3 rub. 76 kop., czerw, złoty no
wy r. 11 k. 90; stary r. 11 k. 70; imperyał 07 r. k. go.

P a r  w a l a n o  drukować- Z  polecenia JfV . Litewskiego Wojennego Gubernatora.
Andrzcy Sucharski Rzeczywisty Radca Stanu 1 Kawaler.

w Drukarni R edakcji.



DODATEK. DO GAZETY KUHYERA LITEWSKIEGO N 27.
W ilno dnia 4 m arca  v. s. 1827 Roku.

5 Osi Lilewsko-Wilenskiego Gubernialnego 
I Iza dii-c

Rząd Gubernialny na mocy Ukazów Rzą
dzącego Senatu 1806 roku marca 5 o i 1810 
maja 28, publikował w gnhcruii pod d. 24 o- 
ktohra i 8 i 4 r., aby dokumenta a naw et proś
by podawane do niego były z tłumaczeniem al
bo wypiskami, w  rossyyskun języku; jakowe roz
rządzenie było rozpatrywane w Rządzącym Se
nacie, i nie tylko nie odrzucono, ale jeszcze U- 
kazem pod d. e3 junii 1817 r. potwierdzono; 
z czerń zgadzając się i P. Litewski Wojenny Gu
bernator, przekładał Rządowi: przywieść je do 
wykonania. Zatem cyrkularnemi ukazami pod 
d. 21 julii 1826 r, , do wszystkich tuteyszey 
gubernii podległych sądowych mieysc , rozesła
ne mi, snrowie zalecono, aby na przyszłość, jak 
doniesień, tak i annexow do nich w polskim 
języku pisanych bez tłumaczenia, sprzecznie z 
ustanowionym, Ukazem Rządzącego Senatu d. 
17 septembra 1825 r., porządkiem, zgoła nie- 
przesyłały, pod odpowiedzialnością za odstą
pienie od tego podług praw ; lecz pomimo 
"Wszystkich wyżey pomienionych postanowień i 
Uczynionego przez Rząd Gubeanialny surowe
go zalecenia, wielu nie tylko z prywatnych 0- 
sob składają przy prośbach dokumenta, ale na
wet Sądy iiiemskie i Grodzkie , Opieki Szla
checkie, Magistraty i Ratusze często przysyła
ją swoje raporta z wielu armexami w  polskim 
języku, ztąd, z przyczyny ze przy czasowey E x- 
pedycyi , dla rezolwowania dawnych spraw u- 
stanowioney, niema tranzlatora, pochodzi w  po
stępie tychże spraw wielka i uciążliwa trud 
ność, a nawet i zwłoka, kiedy exystencyi tey 
Expedycyi jest pewny czas zakreślony ; azatem 
fila uchylenia tego zatrudnienia i zwłoki w po
skąpię spraw , zalecono namowo wszystkim tu 
teyszey gubernii Powiatowym Ziemskim i Gro
dzkim Sądom, Opiekom Szlacheckim, Magistra
tom i Ratuszom, takoż Mieskim i Ziemskim po- 
licyom i powiatowym Strapczym , aby przysyła
li do Rządu Gubernialnego i do Czasowey je* 
go Expedycyi, tok doniesienia i raporta swoje 
nieodmiennie w Rossyyskim języku, jako i wszel 
kie przy nich annexa z tłumaczeniem na tenże 
język, z tem ostrzeżeniem : iż jeżeli kto z nich 
będzie na przyszłość przysyłać jakie papiery w 
polskim języku, te nie tylko będą nazad z kan- 
celłaryi odesłane, ale nawet winni w  tem, ja k ^  
nieposłuszni , poddadzą siebie nieuchronney 
za każdy raz podług praw odpowiedzialności, 
bez wszelkiego uniewinnienia się. Aby zaś ten 
porządek zachowany był nieodmiennie i przy 
podawaniu od osob prywatnych próśb, i aby 
przy nich wszelkie dokumenta dołączane były 
nielnaczey jak z tłumaczeniem na język rossyy- 
ski, bez czego przyjęte nawet niebędą, i aby 
nikt już . ujewiad.omością o tem nie składał się, 
o tem przez wydrukowanie w  Gazecie Kuryera 
Litewskiego ninieyszem ogłasza się. Dnia 2» 
lutego 1827 roku.

Sow ietn ik  Dm itrewski.
Sekretarz Sokołowski.
Naczelnik stołu Dybowski.

3 Od Wileńskiey Skarbowey Izby ogła
sza się, iż skarbowy majątek Starostwo Puńskie 
w Kowieńskim powiecie leżące, składające sie 
z dwornych oporządzeń i gospodarstwa rolni
czego, 2 folwarków, 1 miasteczka, 5 wsi i ty- 
luż zaścianków, w których osiadłych dymów 
gruntowych 122, ogrodowych 28 i karczem 5, 
dochod zaś z tego majątku, podług lustracyyne- 
go inwentarza, wyliczono na rok 238g rub. 
55’ kop srebr., po wyyściu z pod dożywocia, 
oddaje się razem z innemi zawakowanemi, od 
następnego w  leraźnieyszym roku ekonomiczne
go terminu, w i2stoletnią arendowną dzierża
wę z publicznych targów w tey Izbie w dniach, 
16, 18 i 20 marca teraźn. roku 1827 odbywać 
się mających; zatem życzący należeć do targów 
na ten majątek, zechcą przybywać w oznaczo
nych terminach do tey Izby , sami albo przy
słać umocowanych, z dostatecznemi ewikeyami, 
odpowiadającemu dwuletniemu dochodowi, z 
tego majątku wyliczonemu. Dnia 26 februaryi 
1827 roku. Guberski Kaznaczey Lega.

Naczelnik stołu Hayko.
Guberski Sekretarz Zriosko*

5 Od Mińskiego Gubernialnego Rządu o- 
głasza się, iż na uzyskanie zgorzałey w  1816 ro
ku w Mozyrskiey mieskiey Kommissyi summy, 
będą się przedawać z publicznego targu w tym
że Rządzie , członków pomienioney Kommissyi, 
położone w mieście Mozyrze domy, kramy, dal
sze zabudowania, a mianowicie: Mieskiego Gło
wy Teodora Koryckiego, dom zupełnie stary 
z okrągłego drzewa , przy nim staynia i chle- 
wek takoż stare i sklep, który z ogrodzeniom 
podworza oceniony rub. 25, stoi na ziemi na -  
lezącey do paraskiewskiey cerkwi, drugi tegoż 
Koryckiego dom na ulicy słuckiey, z okrągłe
go drzewa, na dziedzińcu swironek z okrągłe
go drzewa, na własney ziemi, oceniony 65o rub., 
dwie kramy z brusów pomiędzy kramami na ryn
ku w mieście Moryrzu, isza pod N. 12, a 2ga 
pod N. 26, ua własney ziemi, ocenione 700 ru 
bli assygnacyyami. Bazylego Jasicniewskiego dom 
z okrągłego drzewa, na dziedzińcu chleweksta- 
ry, ogrod warzywny i kilka fruktowych nie
wielkich drzew, na własney jego ziemi, ocenio
ny ri ’ . 100. Dom Karnieja Oleszczenka, na  
ulicy bobrowskiey z okrągłego drzewa, na dzie
dzińcu świronek, drugi dom pokryty dranicą, 
na własney- jego ziemi, oceniony io 5 rub. 
kop. Dom Motela Rozenberga drewniany z bru-» 
sow , s tary , pokryty d ran icą , na ulicy kijow- 
skiey, na dziedzińcu dwa sklepy murowane, 
drugi domek z okrągłego drzewa, pokryty dra
nicą, przy nim pod jednym dachem dwie stay- 
nie, jedna wozownia z okrągłego drzewa stare, i 
lodownia, na ziemi jego własney, ocenione i ,45q 
rubli. Doro Josiela Afenhendena drewniany 
z brusów, przy nim od ulicy 3 kramy z okrągłe
go drzewa, chlewek niewielki, przy nim powie- 
tką, na ziemi jego własney, oceniony 700 rnb. 
assygn.- Zatem życzący kupić pomienione do
my z wyrażonemi przybudowaniami i ziemią, 
zechcą przybyć do Mińskiego Gubernialnego 
Rządu «a te rm iny; iszy i 5 marca, drugi i5



kwietnia, a 3 ci i ostateczny i 5 maja teraźniey- 
«ze<m 1827 roku, inwentarz pomienionych do- 
niow i warunki, podług których ma się prze- 
da* odbywać, w  każdym czasie Życzącym oka
zane będą. Dnia 18 lutego 1827 roku.

S o w i e t r d k  i K a w a l e r  FribeS.
Sekretarz Feli cyan Arcimowicz.
Naczelnik Stołu Wasilewski.

3 . Od Iiitewsko-Gtodzieńskiego Gubermalnego 
Rządu ogłasza się, iż za liczącą się na obywatelu 
Piętrzę Bogurskim skarbową niedoimkę za 'poży
czona przezeń w  tirteyszey Magistratu rze Po- 
wszccbney Opieki sUmmę i dalsze od mego na
leżności pieniężne, oddano na przedaż majątki 
dłużnika w Kobryński® powiecie położone, Dro
hiczyn i Ostrowok nazywające się, z których w 
pierwszym Znayduje się̂  68 włościan, a w osta
tnim 16 dymów, 4 i męzkiey a 42 żeńskiey płci 
dusz i przynosi lakowy majątek rocznego do
chodu 2,658 złotych i a 0 -groszy; Da pmuienio- 
n ą  przedaż naznaczono terminy 1 , 2 ,  i 3 lipca 
terażnicyszego roku; azatem jeśli się znayrdą o 
chotnicy do kapienia takowych majątków, ze
chcą przybydź dla targów do tego Rządu na 
pomienione terminy z gotową na ten  przedmiot 
summą. Dnia 5 lutego 1*827 roku.

Sekretarz i K aw aler Piotr Ludohówski.

1 Rzad Uniwersytetu podaje do publiez- 
ney wiadomości, m  majątek Puzyryszki w Po- 
Avieqie Oszmiańskim położony, wypuszczać sig 
będzie ria wieczny czynsz przez publiczną licy- 
tacyą. Do takowey licytacyi naznaczają się trzy  
terminy: pierwszy dnie 18, drugi 21, a ostatni 
d. q3 marca leraznieyszego roku. Ktoby Zaś zy- 
czył licytować pomieuiony majątek, ma się sta
wić w Kattcelaryi Uniwersytetu na pomieńioue 
terminy o godzinie 1 ley z praw ną cwiheyą od
powiadającą d w ule tniey intracie, gdzie razem 
można przeyrzeć warunki, pod jakiemi oddaje 
sie ten folwark, Inwentarz i mappę.

Sekretarz F e lix  Mierzejewski.

1 Kommissya za Kay wyższy® rozkazem U- 
stanowiona dla odkrycia nadużyciow i niepo
rządków, w przychodach 1 rozchodach miasta 
W ilna  , stosownie do frozporządzenia JW . L i
tewskiego Wojepnego Gubernatora , 1 wszyst
kich Rossyyskiego Państwa Orderów Kawale
ra Rzymskiego Korsakowa, przystąpiwszy z ko
lei do rozpatrzenia czyńnościów byłych człon
ków Magistratu Wileńskiego, w dziele do Na
dwornego Litewskiego Sądu przez i 2sta Re
prezentantów z ogÓlu Obywateli miasta W ilna 
wybranych wprowadzonym, nayduje skargę na 
nieprawny i samowolny szalunek dochodow 
mieyskich. z naruszeniem przywilejów i nadań 
temuż miastu służących-, a mianowicie : Józefa 
Gzowskiego, Majora b. woysk polskich Domi
nika Krzyckiego, Komornika Wileńskiego Ste
fana Sokolnika, Burmistrza Antoniego Gierma- 
na, kupca Wileńskiego Krzysztofa Gołębiew
skiego, Fryderyka Frolilanda, Johana Ceydleca, 
Szymona Krcszkiewicza , Frederyka Reymera, 
Johana Ge na, W o jciecha Jastrzenibskicgo, i Jaua 
Ogonowicza: przeciwko W oytowi Nikodemowi 
krzemienieckiemu , Burmistrzom: W incentemu 
Minkiewiczowi, Janowi Mullerowi, Joachimowi

Frobenowi, Onufremu Sipkowi, Wiktoremn Do
mańskiemu i Maciejowi Pawłowskiemu ; Rad
nym: Konstantemu Lewandowskiemu , Franci
szkowi Danilewiczowi, Wilhelmowi Rechfeklo- 
wi , Józefowi ParomoW), Mikołajowi Szelowi, 
Bazylemu Arteckiemu , Kazimierzowi Paszkie
wiczowi , Frydrychowi Tyciusowi , Marcinowi 
Brzeziejewskiemu, W inceutemu Malinowskiemu, 
Józefowi Jakubowskiemu, Godłrydowi Hanowi, 
Krystianowi Kreczmerowi i Józefowi Gaydamo- 
wiczowi; Ławnikom: Janowi Mikiszowi i Pio
trowi Majewskiemu , Pisarzowi Jakubowi, Re
gentowi Franciszkowi SidorowicZóm; Szafarzom: 
Bernardowi Budkiewiczowi, Markowi .Sadow
skiemu, Brzeziejewskiemu, Nekszyriskiemu; Dy
rektorom łzby kupieckiey i Szafarzom: la d e -
uszowi Gomolińskiemu i Józefowi Sawaniew- 
skieńiu i dalszym officialistom prowentami niiey- 
śkiemi zawiadującym; wzywa tak pomienionych 
Reprezentantów dla dowodzenia byłym człon
kom Magistratu Wileńskiego naduzyciów , jak 
równie i osoby wchodzące do  działań tegoż 
Magistratu, lub ich sukcessorów, w celu uspra
wiedliwienia się na poczynione o samowolnose 
i nadużycie oraz frymark summy mieskiey li
czne kwestye , nie daley W przeciągu tygodni 
“sześciu od daty ninieyszego ogłoszenia; w  prze
ciwnym zdarzeniu do ostatecznego rozbiciu 
sprawy przystąpi, i  podług prawa nad nieobec- 
nerni wyrok swóy ferować będzie. D att  10- 
k u  i 3c7 twca marca 1 dnia.

Zastępujący mieysce Prezydenta Ludw ik 
Czarnowski.

Sekretarz LleuterV Kamieński.
-Z a u te n ty k ie m  powierzałem Kan. Leopold 

Chodźko.

1 Magistrat miasta W ilna  podaje do pu- 
hliczney wiadomości, że na oddanie domu Łcy- 
by Ayzensztata w mieście Wilnie przy ulicy 
‘Szklanney pod N. 222 położonego w arendo- 
w ną dzierżawę na rok jeden lub na łat trzy 
z datly 23 apryla idącego 1827 roku; bcytacya 
ma odbywać się w  Magistracie ^Vileuskim w 
dniach i5, i5 i  17, a przetarg w d. 2 1 teraźn. 
mc a marca. Ktohy zatem życzył należeć do 
takowey licytacyi w  Oznaczonych na ona termi
nach , zechce przybyć do Magistratu Wilensk., 
gdzie każdego czasu można przeyrzeć warunki 
do teyże licytacyi sporządzone. R. 1827 mca 
marca 5 dnia. Karol Gain R. M-M. W.

Kazimierz Degutowicz Reg.M.W.

1 Niżey podpisany ma honor uwiadomić 
Prześwietną Publiczność, iż Kosmorama Meclia- 
niczUo-hidrauliczne, w Donut NX- Bazylianów 
przy Ulicy Niemieckiey, obok Apteki Machnau- 
ra, pokazywane będzie tylko do dnia 27 b. m. 
Zmiana polróyna ogłosi się afiszem osobnym. 
Wuiście od osoby złoty B od dzieci połowę. 
Widzieć możno codziennie od godżmy 1 do 7
po południu. .

Łaskawe przyjęcie Kamery Gbskury jesie
ni przeszłey, ośmiela mię do wystawienia oney 
w pierwszych dniach apryla b. r. Aby uczynić 
Większą przyjemność ła sk a w ^  Publiczności, nie 
szczędziłem kosztow kazać ją budować nieró
wnie na większą skalę i zapobiegając zamknię
temu powietrzu. Józef Urbanowicz.



T A B E L L A

Wygranych ‘drugiey Klassy trzydziestey pierwszey Loteryi 
Klassyczney Królestwa Polskiego podług następującego porządku.

N r. | Z ł | Nr. [ Zł. | Nr. | Zł. 1 Nr. | Zł. | Nr. Zł. Nr. Zł. 1 N r .J Zł. | Nr. | Zł.
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Następujące Nu mera kaźden wygrał 35 Złotych.
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Trzydziesta p ierwsza L oterya Klassyczna. D ruga Klassa.
N r .  | N r . N r . | N r . N r . | N r . N r . N r . N j \  | N r .  j N r .  | N r .  | N r . N r . N r . N r .

j 4 s&o i 52-66 i 6410 17466 i 8 6 ‘*2 i g 463 20177 2 1 1 43 22239 2 3o 52 24 i o 6 24g 10 2 6 o 3  1 2 6 7 0 4 27477 •j82g 5
G6 85 79 17606 43 65 20208 89 22347 59 4 i 36 58 45 9 1 283oo
68 i 555o 89 ’ 7 55 75 5 i 97 86 76 73 94 52 54 27.509 5
85 53 16600 17601 70 i g 52o 2o 3G3 21224 99 23 l 52 97 .25018 9 ° 83 55 20

14555 4 i 5 i 3 81 35 77 45 22401 77 24229 28 99 88 37 35
14422 45 96 35 98 4 i 60 12 84 62 29 26108 26825 39 36

3o 7 6 16607 74 18601 86 2o 4o 3 85 24 97 ,  7 9
54 33 37 68 9 8

. .53 78 20 17722 26 19623 !9 2 l3 o o 33 23262 243oq 9^ 36 45 7 4 28427
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W s z y s t k i e T . 0 9 y  w y g r a n e  n a  d o w o d  ze  są  z a p ł a c o n e ,  K o l l e k t o r o w i e  d o  D y r e k c y i  o d e s ł a ć  p o w i n n i .
Ciągnienie Trzeciey  K lassy  3 i L o tery i Klassyczney, odbędzie się dnia 6 kwietnia  1827 roku. 

Losów do tey L o te ry i  dostać można każdego czasu u  wszystkich Kollektctrow patentow anych tak 
w  W arszaw ie  jako i  po Województwach.

Ostrzega się grających w ninieyszą Lotoryą, ażeby w ym ieniali Losy do kaźdey KIa9sy, stosownie 
b o w i e m  do A r t y k u ł u  11. Obwieszczenia obok JPlanu, w ygrana t e rn u  tylko wypłaca się, k t o  z w ł a ś c i -  
w ey Klassy posiada N um er wygryw ający.

u w fY a rsza w ie  dnia  5 M a rc a  1827 roku.
D Y R E K C Y A  JE N E R A L N A  L O T E R Y I K R Ó L E  W S T W A  P O L S K IE G O .

K ons. Kochanow ski.  J . G ebhard.

2 Józef W a s i le w s k i , mający lat 18 wieku, 
wzrostu miernego, twarzy pociągłey , włosow ru -  
syeh, oczu b łęk itnych  ; skradłszy blisko sta r .  sr. 
zbiegł z W iln a  d. 10 febr., k toby więc go postrzegł, 
raczy przystawić do Policy i W ileńskiey .

2 Bu CaHKtm> Ilem epóyprt b u  IfticmpyMen- 
majitHOMU MaitóęitH* Kynijja Kapjia Pefi/teMaHa y  
McaKUi bu coócHiBeHHOMu A°Mjk h oa ł N. 93, noay-
neHbi UHOBh outjiiiHHefiniCH Auóponit.i aur.niircKie 
h o j k i I h u b i  a j i j i  c m p i u K C H i i i  OBepu, k h k i ,  o C ł t k h o -  
b c h h m c  npHMMH pa3Hbixb Bejm uuub inaKb h  Cb i h - 
6o m b .  nameHmoBaHHbie cu  a b o m h o i o  npyaibiHoio. 
MHoropoAHbie ó.iaroBO.innib npitMO aApeccoBamcjt 
b u  ó h w h  M a r a 3 e & H b  c u  k i  p e  60 B a  n i  u w  u  c b o h m h  k o h  

CyAymb B b i n o a n U i i b i  c o  s c e i o  m o H H O c n i i i o .

2 \ Y  Sankl-Petersburgu  w magazynie In s t ru 
mentalnym kupca K aro la  Heydetnaria u  Isakii we 
własnym domu pod N- 93, znowu otrzymane zo
sta ły  nożyce angielskie w gatunku naylepszym roz- 
mailey wielkości, jak zwyczaynie proste i ze schy
leniem , patentowane, z dubeltową sprężyną do 
strzyżenia owiec. Azatein mający pomieszkania w 
innych  miastach, raczą adressować się prosto do 
wzuiie.nionego magazynu ze swojemi re k  wizy cya- 
mi, które zostaną uskulecznionemi jak nayakurat- 
niey. _

2. N iżey podpisany obw ieszcza, że D e k r e 
tu  W ile ń sk ie y  W y w o d o w e y  D ep u tacy i  E x c e r p t
1821 ro k u  (w  dow odzie  rodow itości sz lach e -
ckiey S teckim  służący) w y d an y  , w  ominionym
1826 ro k u  w miesiącu czerw cu ,  w Mieście W  i l 
n ie  p rzy p ad k o w ie  zaginął-, p rze ta  ogłasza przez

ninieysze, aby k to k o lw iek  go, jak im k o lw iek  spo
sobem otrzym aw szy, z ludzi m ianow icie  p ro s te 
go s tanu ,  nie m ógł, p rzezw aw szy  się, onyur u -  
s ław iać  i  szczycie się w  dow odzie  sz lachectw a .

Józef S tecki.

N u m e r  2 D zienn ika  TYileńskiego roku 1827, 
z a w ie r a  następu jące  m a te r y e :

L i t e r a t u r a  n a d o b n a . O  W a l t e r z e  S k o c i e  i j p g 0 p i s ma c h .  
P o s a g ,  p o w i e ś ć  z f r a n c .  U n i e w i n i c n i e  p- M a u r .  G o ł a w s k i e g o ,  
R ó ż n i c a  p ł c i ,  p. J u l .  k o r s a k a .  N i e p e w n o ś ć .  W i e r s z  w  i m i o n n i 
k u  z a p i s a n y .  D o  S k o w r o n k a  p .  Al e x .  K a r ł o w i c z a . —  S t a t y s t y - 
k a . O  n a r o d a c h  s ł a w i a ń s k i e g o  p l e m i e n i a  w p i « r W9 z e y  p o ł o 
w i e  x i x  w i e k u .  —  E k o n o m i i  a  p o l i t y c z n a , d o r ó w n a n i e  p o 
ż y t k ó w  i s 2 k ó d ,  w y n i k a j ą c y c h  z s y s t e m a t o w  h a n d l o w y c h  w o l 
n e g o  i  z a k a z o w e g o .  M o w a  P.  G a u t h i e r  za s y i W i a t e . m ' h a n d l u  
w o l n e g o ,  —• H i s t o r y  a. P o s e l s t w o  K r z y s z t o f a  X i ę c i n  Z b a r a 
s k i e g o  d o  T u r c y i  w  1622 r o k a .  C i ą g  2 g b —  / S t a t y s t y k a  k p a - 
JO iva . P o r ó w n a n i e  w y p a d k ó w  w  o s t a t n i c h  4^  D t a ę b .  O  l i c z -  
h i e  z a ś l u b i o u y c h  , riRVrid z o n y  c h  i z m a r ł y c h  w y 2 n a n ja g r e k o -  
r o s s y y .  w  t 8%4 i v —  C u k m i j a .  D o b r o w o l n e  za pa l a n i e  s ię  rnie -  
s z a n i u y  s o l i r o d u  i gafcu o l e y n .  O  f o s f o r ' e s c e n c y i  k w a s u  b o r a x o -
w e g o .  N o w y  s p o s o b  o t r z y m y w a n i a  s o l n i k a  b o r u  i  a o l n i ka  t y t a 
n u .  O  d z i a ł a n i u  n i e k t ó r y c h  o l e j ó w  l o t n y c h  na r o p u s z c z e n i e  f o 
s f o r u  w  o l e j a ch  s t a ł y c h .  O  z w i ą z k a c h  f o s f o r u  * wodi orc t ł om i 
z r u e t a l l a n d .  O  g a z i e  w o d o r o d n y m  f o s f o r y c z n y m , ,  d o b r o w o l n i e  
s i ę  z a p a l a j ą c y m ,  za  p r z y s t ę p e m  p o w i e t r z a . —  S k ł a d  g a z a  vyo- 
d o r o d n o g ó  f o s f o r y c z n e g o . —  F i * t k a .  l a b l i c a  s p r ę ż y s t o ś c i  p a 
r y  w o d n e y  w  r o z m a i t y c h  t e m p e r a t u r a c h .  T  a u n i a  t r o p .  z a b a w k a  
o p t y c z .  —  H i s t o r y j a  n a t u r a l n a . R y s  w a ż n i e y s z y c h  o d k r y ć  
w  h i s t o r y i  n a t u r a l n e y  w r.  i p i e r f t s z e y  p fGo\vie 1826:
w  Z o o l o g i i ,  w  B o t a n i c e  i w  M i n e r a l o g i i .  —  N a u k i  ̂ S r o iO t t  A -  
n e . O  u p r a w i e  i  w y r a b i a n i u  u r  ze t u .  O  u p r a w i e  j w y r a b i a 
n i u  p i e ń k i  b o n o ń> k i e y  i  l n u  k r e m o n e ń s k i * g ° -  S p o s o b  p r z y g o 
t o w y w a n i a  p r o s z k ó w ,  z k t ó r y c h  s i ę  r<>bi p i w o  i m b i e r o w e .  P o -  
r ó w n a n i o  p r o c ł i u  f r a n c u s k i e g o  z a n g i e D k u n .  N o w a  m a c h i n a  
m o g ą c a  z a s t ą p i ć  m a c h i n y  p a r o w e .  P a r o w y  a p p n r a t  z a s t ę p u j ą c y  
m a c h i n ę  p a r o w ą .  W y d o s k o n a l e n i e  l i t o g r a f i i .  N o v r j y r  N a u 
k o w e . C e s a r s k i e  t o w a r z y s t w o  w o l n e  e k o n o m i c z n e .  i o w a r z y - 
s t w o  h i s t o r y i  i s t a r o ż y t n o ś c i  r o s s y y s k i c h .  1  o w a r z y s t w o  b u 
li? a n i s t y c z u e .  N e k r o lo g i:  R i c h t e r .  M a l t e - B r u n .  D l  . L a n j u i n a i f  
N o w e  d z i t ł a ;  p o l s k i e  — r o&s yys k i e  —  c u d z o z i e m s k i e .


